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Gdańska swastyka chce zgody?
Przed wizytą Rauschninga w Warszawie.

a Rzeszą oraz dążenie senatu do u- nętiznej. Szczere usiłowania wy Iwo 
trzym ania niemieckości Wolnego rzyć muszą Inki s tar, któryby zalez 
Miasta. Cel ten jednak nie może być pieezyl możliwości żyda dla wszy 
osiągnięty przy użyciu siły zew stkieh.

GDANSK, 2.7. Omawiając wia­
domość o wyjeździe prezydenta se 
natu gdańskiego Rauschninga i w i 
eeprezydenta Greisera do W arsza­
wy organ narodowych socjalistów 
w Gdańsku „Der Vorposten" nada­
je tej wizycie charakter oficjalny.

Pismo dowodzi, że narodowo - so 
cjalistyezny senat pragnie uczciwie 
i szczerze współpracować >. Polską. 
Bałoby rzeczą nierozsądną i nieroz- 
iriżną, byłoby krótkowzrocznością, 
gdyby nowy senat gdański zrezygoo 
wał ze swych konieczności życio­
wych, które może osiągnąć w dro 
dze przyjaznego porozumienia z są 
siadem polskim.

Gdańsk powołany został do życia 
aby wskrzeszonej .Polsce zapewnić 
wolny dostęp do morza. Nad tym fak 
tem ani Polska ani Gdańsk nie mo 
że przejść do porządku. Gdańsk nie 
pragnie niczego więcej, jak tylko 
utrzymać swą egzystencję i zapew­
nić swej ludności pracę.

Zapewniając o gotowości poro­
zumienia z Polską, . j ) e r  Vorposten" 
pisze:

„Nowy senat gdański, jak  żaden 
przedtem, ma za solią większość lud 
ności i nie obawia s i:\  że będzie mu 
sial przedwcześnie ‘stąpić. Dlatego 
nowy senat może posunąć się do naj 
dalszych granic.

Kończąc, pismo domaga się kul 
tury niemieckiej w Gdańsku p r z v  
równoczesnem całkowitem poszano 
waniu praw mniejszości polskiej i 
wyraża nadzieję, że wizyta przedsta 
wieieli senatu gdańskiego w W ar­
szawie rozpocznie nową erę w sto­
sunkach polski - gdańskich.

GDANSK, 2.7. Prezydent se­
natu Rausching wygłosił przez ra- 
djo przemówienie, w którem podkre 
ślił ścisłe stosunki, łącząee Gdańsk

ZGON PRO*. W. DRAGS K A
WARSZAW A  2.7. Prof. Wincenty 

Drabik, znany artysta malar* I dekora 
tor teatralny, i marł dziś o godz I po 
południu w klinice uniwersyteckiej po 
zabiegu operacyjnym dokonanym preez 
dr. Alfreda Missnera.

Choroba jego było ciężka i wymaga 
ła operacji jnż od dłuższego czasu. 
Wskutek jednak osłabienia serca nie 
zniósł operacji i dziś o godz 4 popoł. 
zmarł.

 .Q .____
ARESZTOWANIE KOMUNISTÓW W 

WARSZAWIE.
WARSZAWA. 2.7. Nocy ubiegłej po 

fleja polityczna przeprowadziła w War 
szawie szereg rewizyj wśród wywro­
towców

Zatrcymano kilkanaście osób z kom 
promitująeemi dowodami.

Kilku zpośród zatrzymanych powró 
elło ostatnio z miejscowości, gdzie spro 
wokowano ostatnlemi czasy zajścia uli 
ezne.

Szczegóły 1 nazwiska zatrzymanych 
trzymane są narazfe w tajemnicy

Czas zapłacić za prenumeratę!
Przypominamy Sz. Prenumeratorom naszego pisma, że c/as za­

płacić za prenumeratę. Z drobnych kwot prenumeraty — tworzą się 
duże sumy, ą przy /uleganiu z opłatą — narażeni jesteśmy na zbytecz­
ne koszty — Prenumeratorzy zaś na przerwę w otrzymywaniu gazety

„Ex pres Zagłębia" jest najtańszem pismem w Polsce — i te ni 
być może tylko wówczas, gdy prenumerata jest wpłacana regularnie.

Jednocześnie przypominamy, aby 8z. Prenumeratorzy nie wpła­
cali prenumeraty bez kwitów, gdyż staje się to powodem wielu zbąd 
nych nieporozumień.

Generalny dyrektor Królewskiej Huty
-aresztowany!

NIEBYWAŁA SENSACJA NA ŚLĄSKU.
KATOW ICE, 2, 7. Na polecenie 

prokuratora sądu okr. w Katowi­
cach dra Tokarskiego aresztowano 
wczoraj generalnego dyrektora Hu 
ty  Królewskiej Berhadta i urzęd 
nika tej huty Morcinka pod zarzu­
tem malwersacji przy dostawać i) 
zagranicznych.

Aresztowanych dyr. Bernhard ta 
i Morcinka przewieziono z Król Hu 
ty  do więzienia sądu karnego w Kn 
towicach.

Szczegóły tej afery, która wywo 
lala olbrzymią sensację na Śląsku 
są trzymane w tajemnicy. Prokuia 
tu ra  sądu okr. w Katowicach roz­
poczęła dalsze dochodzenia.

•  *  *

Aresztowany inż, Bernhardt był

naczelnym dyrektorem działu me 
ehanicznego Zjednoczonych H ul - -  
„Bismarck" — „Laura" i „Królew­
ska H uta". W bieżącym tygodniu 
cały zarząd Zjednoczonych H ut z 
generalnym dyrektorem Robertem 
Scherfem na czele — poda! się do 
dymisji- Robert Scherf ustąpił już 
ze swego stanowiska i. wszedł do ra 
dy nadzorczej przedsiębiorstwa. 
Scherf był znanym germanizato- 
rem górnośląskiego przemysłu.

Co kryje się za kulisami nagiej 
dymisji całego zarządu, nie wiado­
mo.

Najbliższe dnie przyniosą n a j­
pewniej bliższe szczegóły i wyjaśnić 
nia w tej sprawie.

„K iełbasa krakow ska” z psiego
m ięsa.

HYCLOWSKIE OSZUSTWO WŁAŚCICIELKI KAW IARENKI W 
AVYGODZIE POD WARSZAWĄ,

WARSZAWA, 2. 7. Władze pro 
kuratorskie wszczęły dochodzeni j 
przeciwko niejakiej p. Narowsk ej 
właścicielce kawiarenki w Wygo­
dzie pod Warszawą.

Ostatniemi czasy mieszkańcy 
Wygody zauważyli, że z całej okoli 
cy giną w tajemniczy sposób w sz/st 
kie psy. Zainteresowano się bliżej tą 
sprawą i ustalono, że psy łapie i 
skupuje właścicielka kawiarenki Na 
rowska. Ponieważ niewiadomo, by­
ło, co dzieje się z tymi psami, mie­
szkańcy Wygody zawiadomili o 
wszystkiem tow, przyjaciół zwie 
rząt.

Bliższe badania ujawniły okrop 
ną historję.

Okazało się, że N z rowska zabija 
psy, robiąc z nich kiełbasę, smalec i 
inne „przysmaki", k óre sprzedawa 
ła w swojej kawiarence.

Kiełbasa ta  cieszyła się nawet 
wyjątkowem powodzeniem u klijeu 
tów, którzy jednak n e  wiedzieli., i  
jakiego mięsa jest rob’ona- Nurow­
ska bowiem reklamowała swój to­
w ar jako oryginalno kiełbasy kra 
kowskie.

Jak dotychczas ustalono, Narów 
ska zdołała już zarżnąć kilka psów 
Niezależnie od dochodzenia proku­
ratorskiego, przekazano również 
sprawę Narowskiej do starostwa, w 
celu ukarania jej w drodze kamo - 
administrasyjnej.

W ŁOSKA E SK A D R A  SAMOLO­
TÓW LECI DALEJ.

BERLIN , 2. 7. FAT. Dzl* o 
godz. 7.30 wystartowały z A m ster­
damu włoskie hydroplany, odbywa 
jące lot etapami do Ameryki Pół 
nocnej. Trasa tego drugiego etapu 
prowadzi do Londonderry w lr- 
Jandji i wynosi 1000 km. Ogółem 
włoska eskadra samolotów ma p r/e  
lecieć przeszło 11 tvs. km.

 .jj.I___
FLOTA SZW EDZKA OPUŚCIŁA  

PO LSK Ę.
GDYNIA, 2. 7. PAT. Na zakoń­

czenie pobytu wojennej 0oty 
szwedzkiej odbyła się wczoraj t u  
krążownikach herbatka wydana 
przez korpus oficerski marynarki 
szwedzkiej, a wieczorem konsul 
Bzwedzki wydał raut w gmachu m.-» 
rynarki wojennej. Dziś przed po­
łudniem flota szwedzka odjechała 
do kraju żegnana pr/e  z marynarkę 
szwedzką.

~oO<> —
9 GÓRNIKÓW URATOWANO.

BUDAPESZT, 2 7 PAT, Po 
4:rć dpi dwyoh wysiłkach Udało 
uratować 9-ciu górników zasypa­
nych na kopalni „Solliman". Znale 
ziono ofiary katastrofy w stanie 
wielkiego wyczerpania i natveh 
m ’ast przewieziono je do szpila';. 
Akcja ratunkowa trw a w dalszy rr 
ciągu. Brak bowiem jeszcze dw eh 
zasypanych górników. Obecnie j st 
słaba nadzieja uratowania ich.

- o n o
REDUKCJE.

BIAJ A, 2. 7. Państwowa kopal 
nią węgla w Brzeszczach wypowie 
działa z dniem 15 lipca br. pra< ę 
271 robotnikom, z powodu ogram 
ezehia produkcji-

 :Oi-----
BANDYCI CHICAGCSCY UPIiOWA 

DZ1LI BANKIERA.
NOWY JORK, 2. 7. W Chicago brn 

dyei uprowadzili znanego w świecie fi 
nansowym bankiera Johna Factora w 
chwili, gdy tenże w towarzystwie pew 
nego pana wsiadał do samochodu.

Bandyci zdołali ujść i żądać bądą zn 
peune wysokiego okupu

 - : (J :____
SAM OCHÓD P O D  PO C IĄ G IE M .

WROCŁAW, 2.7, Koło Zabrza w po 
bllżu granity polsko .  niemieckiej wy 
darzyła sią dzi£ fatalna katastrofa sa 
mochodowa.

Mianowicie samochód w chwili prze 
jeżdżania przez nlechronione tury kole 
jowe uchwycony został przci nadjeż­
dżający pociąg pospieszny i uległ zu­
pełnemu zdruzgotaniu. Dwaj pasa/ero 
wie auta ponieśli śmierć na miejscu. 
f-Vofer odniósł eie-M-V obrażeda 

 )0 ( ---------
SI RASZNA KAT ASTROFA 

KOLEJOWA.
PARYŻ, 2.7. Ubiegłej nocy poeiąg 

osobowy Paryż — Caen przy wjeżdzle 
do stacji Caen uległ wykolejeniu.

Dwa wagony przewróciły sie, przy- 
czem dwie osoby zostały ciężko ranne 
I w stanie beznadziejnym przewie-do. 
ne zostały do sz.pitala 20 osób odnlo. 
sio lżejsze obrażenia.

Pn-.yczyną katastrofy było fałszywe 
nastawienie zwrotnie.
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Bunt 4-ch kapitanów
Co się dzieej w Niemczech! 

Wprawdzie czytamy codzień wiele 
depesz z Berlina i niema dnia, aby 
stamtąd ta lab inna wieść nie nad' ho 
dzila. jednak hieroglify hitlerow­
skiej informacji nie zawsze jest ła t­
wo odcyfrować.

A więc jest faktem niezaprzeczo 
nym, że odbywa się od paru dni t. 
zw. dobrowolna i karna likwidacja 
wszystkich stronnic! w i organizu- 
cyj politycznych \v całej Rzeszy. Nu 
końou tej „sainolikn idąc ji*‘ znajdu­
je  się rozwiązanie partji centrum 
katolickiego.

Wprawdzie jeszcze o tern nie o- 
gloszono, ale wice - kanclerz vori 
Papen już poinformował o tern se­
kretarza stanu w W atykanie kardy 
hala PaceHiego.

Od tej chwili podana przed paru 
dniami karykatura pt. „Jedność w 
Niemczech" jest urzeczywistniona- 
rysunek wyobraża Adolfa H itlera 
rozpartego samotnie na „kanapie 
państwowej", obok leży zdeptanj 
Hugenberg, zdała na drugim planie 
słaniają się odchodzące aienie sym­
bolizujące inne par! je, które nie by­
ły tak, jak  „front uitmiecko - nare 
dowv“ dopuszczone do współdziała 
nia.

Po zlikwidowaniu partji niemieo 
ko - nai-odowej, ludowców bawar­
skich i centrum istotnie jest ..jed­
ność" w Niemczech, bo wszystko in 
ne ma kaganiec na ostach.

Ale na tej jasnej „jedności" są 
przecież pewne plamy, które przy 
dzisiejszym stanie informacji o Rzo 
szy trudno jest wytłumaczyć.

Jedna z tych plam przybrała roz 
m iary bardzo znaczne: jest to bunt 
czterech kapitanów — towarzysz,' w 
partyjnych kanclerza Hitlera, któ­
rzy, jak głosi urzędowy komunikat 
party jny , „Usiłowali pozbawić na 
czelnego wodza swobody decyzyj, 
uznanych przezeń za konieczne"

Co znaczy ta  zagadka! Domy­
ślić się trzeba, że kapitanowie Cor 
demain, von Mar wit/. Wolf i 7  u- 
cker chcieli wpłynąć na prezyder- 
ta Hindenhurga, by nie udzielał dy 
misji Hugenbergowi

Nacisk ten wywierali za pomocą

KRW AW A TRAG EDIA RODZINNA
LUBLIN, 2. 7. Niszwykła tragedjn 

rodzinna miała miejs- e w Delatynie. 
po w. tomaszowskiego. Miejscowy gospo 
dar/, Franciszek Deń, dokonał zamachu 
na swego pasierba Franciszka Noszy a 
skiego i jego matkę a swą żone. No- 
szyński został ciężko ranny, natomiast 
strzały oddane przez Denia do żony chy 
l i ły

Po dokonaniu zamachu Den zbiegł. 
Podczas pościgu postrzelił uiebezpiecz 
aio gajowego Wojtowicza i przodowni 
ka policji państw. Chodenia, poezem 
ukrył się w lasach w okolicy Delr.ty- 
na, podpaliwszy przedtem jeszcze dniu 
swego pasierba.

Gdy policja po kiiku dniach wykry 
ła i otoczyła kryjówkę złoczyńcy, ten, 
nie majuc możności ucieczki, w ystr/a- 
łem z karabinu pozbawił sic życia.

KLĘSKA SZKOLNICTWA PRY 
WATNEGO WOBEC WSTRZY­
MANIA ZWROTÓW ZA W PISY.

WARSZAWA, 2. 7. Wicemini­
ster W. R. i O. P. Pieracki, przyjął 
delegację zarządu głównego tow. na 
uczycieli szkół średmeh i wyższych 
z prezesem, prof- Wł Grabskim na 
czele.

Delegacja przedstawiła p. wioy 
ministrowi memorja? w sprawie cięż 
kiej sytuacji prywatnych szkół śred 
nich w związku z cofnięciem zasil 
ków dla dzieci funkcjonarjuszów 
państwowych oraz omówiła szereg 
aktualnych spraw szkolnych, tyczą 
cych się realizacji ncwego ustroju 
szkolnego oraz najważniejszych po­
trzeb nauczycielstwa szkól państwo 
wy uh. prywatnych i komunalnych

depesz i telefonów, kierowanych d<> 
prezydenta w imieniu różnych orga 
nizacyj partyjnych i gospodarczych 
W ynika z tego, że nietylko czterej 
kapitanowie dopuścili się zbrodni, 
za którą spotkał ich areszt i obóz 
koncentracyjny, ale jeszcize i inni n- 
bywatele Rzeszy. O tych innych ko 
munikat nic nie wspomina w tern 
przekonaniu, że ujęcie 4-ch przy 
wódców poskromi z łatwością re­
sztę.

Istotnie nikt nie odezwał się po 
niebywałym fakcie buntu w obozie 

H itlera i na jednolitym froncie paru  
je cisza.

A jednak ten bunt był sympto­

mem. Mówią, że są i inne oznaki te 
go, że coś się psuje w obozie rząd/ą 
cym.

Podobno podwładni min. Goerir 
ga w targnęli do placówek rad ja  bez 
wiedzy szefa tej instytucji m u. 
Goebbelsa. Dwaj najwybitniejsi 
satelici wszechmocnego kanclerza 
są w zatargu.

Ten „wypadek" wraz z buntem 
kapitanów, którzy nie byli odoiob- 
niefni dowodzi, że jedność na kana 
pie, na której rozsiadł się kanclerz 
H itler nie jest taka doskonała, j a t  
by to wydawało się z podkomend­
nej prasy niemieckiej.

Z

Krzesła za cukier, loża za prosiaka.
NIEZWYKŁY POMYSŁ POBIERANIA CEN W STĘPU DO TEA

TRIT W  NATURZE.
Na iście kryzysowy pomysł 

wpadł z e s p ó ł  dramatyczny, 
grający w teatrze na P ra ­
dze, przy ul. Zamoyskiego 20, sen­
sacyjną sztukę „Proces Mary D ou­
glas".

Mianowicie od poniedziałku 3 
łipca zapowiedziano tam, iż tytuł cm 
tvgcdniowej próby przyjmowane hę 
dą zamiast opłaty w gotówce za bi­
lety wstępu, artykulv spożywcze, a 
zatem dhleb. masło, mleko, cukier, 
jaja, ciasto, mięso, jarzyny itd. O- 
czy wiście ustalony będzie odpowled 
ni cennik za poszczególne artykuły, 
celem stworzenia odpowiedniej rów 
nowartości ceny biletu teatralnego. 
M. m. zainstalowaną będzie waga, 
na której kierownictwo teatru  od- 
i amć będzie cukier, mąkę kaszę 
itp. W teatrze tym będzie można

siy.szeć przy kasie dość osobliwe roz 
mowy, jak np.:

— Proszę o dwa miejsca na ga 
lerję za 4 wiązki kalarepy, albo

— Całe prosię — proszę o lożę.
— W którym rzędzie dostanę 

miejsca za kilo cukru f
Pożądana byłaby oczywiście pew 

na rozmaitość w dostawie tych ar­
tykułów, bo inaczej mogłoby się zda 
rzyc, że zespół teatru  musiałby się 
żywić przez cały dzień np. samą 
musztardą, iub szpinakiem.

Interesujące jest wielce, jak 
wypadnie ta próba i czy- istotnie 
ro/w inie się handel wymienny za 
bilety teatralne. Gdyby się to udało 
to kto wie, może inne teatry  nietyi 
ko warszawskie pójdą za tym przy­
kładem i zaczną przyjmować opłatę 
za bilety w tow-arze

I w lipcu będzie lało...
Rozpacz urlopników

Na lipiec pokaźny zastęp prac< w 
ników opuścił biura, rozpoczynają.: 
urlop wypoczynkowy

Zaczął się miesiąc upałów i za­
czął się deszczem.

Ręce opadają bezwładnie urlop 
nikom na widok takiej pogody- Co 
robić? dokąd jechać — czy może od 
łożyć urlop. Ale gdzie jest gwaran 
cja, że całe lato nie ułynie (dosłow 
nie!) przy płaczącem niebie- 
P.I.M. nie chce angażować się w 
przepowiednie na okres dłuższy niż 
dwudniowy.

Niema więc innej rady, jak  o- 
przeć się na przepowiedniach jed ' e 
go z nielicznych w Polsce astro - me 
teorologów p. F. A. Prengla z Bvd 
goszezy.

W pierwszej dekadzie (od 1 do 10 
lipca) p. Prengel wróży pogodę 
chmurną, deszczową, burzliwą, par 
ną. Ma być jedynie ciepłej — ale to

słaba pociecha!
Wypogodzenie nastąpić ma w 

drugiej dekadzie (od II do 20 łipca) 
W tym okresie ma być kilka upał 
nycłi słonecznych dni — ale nie obej 
dzie się także bez gwałtownych burz

Przepowiednie na trzecią dekadę 
(od 21 do 31 lipca) rozwiewają n a ­
sze marzenia o urlopie. Astro - meto 
orolog wróży na ten okres nowy 
wzrost zachmurzenia i ochłodzenia 
Znów tylko kilka ładnych dni.

Co robić wobec tego z wypoeży- 
ki em?

Czy sierpień będzie ładniejszy? 
Prawdopodobnie najładniejsze bę­
dą miesiące zimowe

Zachowajmy więc urlop na n a r­
ty. Chociaż niema „rzecież pewno­
ści, że przewidywania te się speł­
nią.

Zainteresowanie zagranicy 
polskiem szybownictwem.

W szkole szybowcowej w Polich 
nie rozpoczęło w ostatnich dniach 
szkolenie kilkunastu członków- Mo­
rawsko - -ląskiego Aeroklubu w 
Brnie. Po ukończeniu szkoły w Po­
lichnie Czesi odbędą dalsze przesz­
kolenie w Bezmiechowej, następnie 
zaś w charakterze instruktorów -zy 
boweowych rozpoczną pracę na te­
renie Czechosłowacji. Ponadto za­
powiedziany jest przyjazd do Polich 
na członków kilku innych czeskosło 
waekich klubów lotniczych, oraz kil 
ku estończyków.

Polski komitet szybowcowy otrzy­
ma! w ostatnich dniach szereg zapy 
tań ae strony organi/acyj i insty 'u-

Dla słomianych wdowców.
Ś n ia d a n ia , o b ia d y , i k o lac je . — 

C h cesz  ta n io  i d o b rz e  zjeść, 
p rz y c h o d ź  do

Baru Teatralnego
Sosnowiec, ul. Piłsudskiego 2,Tel.7-92
K u c h n ia  p ro w a d z o n a  podk ierow - 
n ic tw e m  z n a n e g o  w  s to licy  o ra z  
z Z a g łę b iu  k u c h m is trz a  S. S ta n ik a

Uwaga: Loka! powiększony, gabinet.

K R O N I K A
K ALENDARZYK

Dziś: AnatoIjuBza
Jutro Józefa Kał.
Wschód słońca: 3.38 
Zachód słońca: 19.58

L piec

5
Ponied*.

cyj lotniczych zagranicą w sprawie 
metod szkolenia szybowcowego w 
Polsce.

KAjJtiO
WARSZAWA.

Poniedziałek, 3 Iirea.
7.00. S ygnał czasu. 7.05. G im nasty­

ka. 7.-20. P ły ty . 7.25. Dz. porad. 74*0 Pły­
ty. 7.52 Chwilka gospod. domowego. 
11.58. Sygnał, czasu 12.05. P ty ty . 12,25. 
Codz. Przegi. P ras. Polsk. 1255. Kom. 
m eteor. 12.35. P ły ty . 12,55. Dz. połudn. 
14.55. P ły ty . 15.05. W iad. bież, 1510. 
Kom. Państw . Inst. Eksport. 15.15 Pły  
ty. 15.25. Kom. gospod. 15.35. P ty ty  15 45 
Przegi. kom. 15.50. P ły ty . 16.00. Koncert 
popularny. 17.00. Pogad. w jt,z. franc. 
17.15. P ły ty . 17.30. R ecital fortep. 18.15. 
Odczyt K orzystajm y z sił uaszych rzek
18.35. Płyty. 1.8.35. Ptyty. 18-55. A ud żot 
nierska. 19.20. Rozmaitości. 19215. Pro. 
gram  na dz. nast. 19.10. F elie ton  lit.
20.00. O peretka „Czarna Marzanna'*.
22.00. M uzyka tan . 22.25. W iad. sport.
22.35. W iad. m eteor, i kom. polie 22.40.

KATOWICE.
Poniedziałek, 3 lipca.

7.00. Audycja porauna. 11.50. 
Program na dz. bież. 11.58. Sygnał czasu
12.05. P łyty. 1225. Tr. z Wars z. 12-35. 
Płyty. 12.55. Da. połudn. 14.55. P łyty.
15.05. Kom. gospod. 1515. P łyty  1525. 
Kom. gospod. 15.85. P łyty . 15.55. Kom. 
strzeleckie. 16.00. Koncert popularny.
17.00. Pogadanką w jęz. franc. 17.15 P ły  
ty. 17.30. Tr. z W arsz. 1825. Gdańsk a 
Polska. 18.55. Aud. żołnierska. 19.20. 
Rozmaitości. 1925. Program i.a dz. na 
sienny. 19.40. Tr. z Wai-sz.

Z Z A G Ł Ę B IA , 
Jakich podatków nie mogą przyj­

mować magistraty. Na skutek t rzyjęcia
od sam orządów przez władze skarbow e 
ściągania podatków państwowych z 
dniem  1 lipca br. wszyscy p łatn icy  win 
ni wpłacać bezpośrednio w kasach skar 
bowych następujące podatki: państw o­
wy podatek od nieruchomości, państw o 
wy podatek od lokali i podatek od p la­
ców budowlanych.

Podatk i te  można rów nież przekąsy 
wać na rzecz kasy  skarbow ej za po­
średnictw em  P. K. O.

S°bótki. K lub  młodzieży polskiej im. 
m arszałka Piłsudskiego na K onstan ty  
nowie w dniu  święta morza urząd/, t 
sobótką na  hałdach huty  „K atarzyna1* 
P odpalen ia  sobótki dokonali pp. ChoD 
wiccy, poezem nastąp iło  okolicznoseio 
we przem ówienie na  tem at znaczenia 
m orza dla Polski i odczytanie rczo 
lucji. Odśpiewaniem R oty  uroczystość 
zakończono.

Z uznaniem  należy podkreślić oby­
w atelski czyn firm y  ,.Ch. Szerer" i .TV. 
M aryanka i S-ka“, k tóre  berinteresow  
nie ofiarow ały drzewo na urządzenie 
sobótki, za co zarząd klubu sk łada im 
tą  drogą serdeczne podziękowanie.

Dzieci wyłowiły uo«vorodka z Czar­
nej P r zemszy. W dnu. 30 czerwca ba_ 
wiące się dzieci nad brzegiem Czarnci 
Przem szy w Modrzejov.de, w yłowiły no 
worodka płci męskie i, liczącego około 
5 mies. życia. Noworodek został wrżu. 
eony do rzeki prawdopodobnie pr/. d 
pięcioma dniam i. P o lic ja  prow adzi w 
te j spraw ie dochodzenie.

Choroby zakaźne w Sosnowcu. W oh. 
tygodniu  zanotowano na terenie So­
snowca następujące w ypadki zachoro. 
wań i zgonów na  choroby zakaźne i iii 
ne: odra5 i gruźlica 1.

Miejski ośrodek zdrowia w Czeładii 
w walce z chorobami. M iejski o ś ro k k  
zdrowia w Czeladzi w m iesiącu ubieg 
łym  udzielił pomocy: chorym  na o ; - y 
333 osobom, na płuca 38 osobom, oho. 
rym  wenerycznie 73 osobom, 85 dzie­
ciom i m atkom  i 405 bezrobotnym. Lam  
pam i kwareowem i naświetlono 14 oseb. 
wywiadów hygienicznyeh udzielono 40.

„RYCERZE4 WYTRYCHA 
\V DĄBROWIE.

Do mieszkania -Józefa Mendryka 
(Dąbrowa, Polna 1//, podczas jeg> 
nieobecności dostali się przy porno 
ey podrobionego klucza, jacyś nie- 
wykryci złodzieje którzy skradł! gar 
derobę, ogólnej wartości 1017 zł.

Kradzieże. Kasprzykowi, żarn. w Za­
górzu jacyś amatorzy gęsiny. skradli 
11 gęsi wartośoi 50 zł.
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Echa Święta Morza w Zagłębiu.
W ŁAGISZY.

Uroczystość rozpoczęto w dniu 28 
czerwca pochodem, który podążył przez 
Starą Łagiszę do Przemszy, gdzie mło­
dzież żeńska puszczała wianki.

O zmroku pochód przeszdedł 
na wzgórze pomiędzy koioują 
Bory a Starą Łagiszą, gdzie poprze­
dnio ustawiono stos z drzewa ofiaro­
wanego przez kop. „Mars11.

Okolicznościowe przemówienia w 
czasie palenia sobótki wygłosili pp. Ra 
ducki Pr. — przewodniczący komitetu 
i Z. Km*ek.

W dniu święta po sumie wyruszył 
liezny pochód nad Prze msze. gdzie od­
było się symboliczne święcenie wody, 
dokonane przez miejscowego ks pro. 
boszeza Banacha, który również wy­
głosił okolicznościowe przemówienie.

Po odczytaniu i przyjęcia przez 
zgromadzonych rezolucji, którą zosta­
ła odesłana do wspólnej urr.'y w Będzi­
nie. pochód rozwiązano.

Wieczorem w remizie strażackiej 
odbyło się przedstawienie i awa ta­
neczna

W ŁOŚNIU.
Dnia 28 czerwca odbył się capstrzyk 

e udziałem wszystkich organ'zaeyj z 
gminy Łosiem Sobótkę zaja'il wójt 
gminy Łosień Szymon Trzewiczka, po- 
czem p. Kick i z Dąbrowy wygłosił prze
mówienie.

W dniu następnym odjechała sztafe 
ta do Będzina celem odwiezienia rezo- 
lucyj uchwalonych przez poszczególne 
organizacje, wsie oraz przez zgomadzo 
ną ludność na górze przy palącej się so 
bótee.

W SIEWIERZU.
Przebieg święta morza w Siewierzu 

był imponujący i wywołał powszechny 
Entuzjazm.

Wieczorem 28 ązerwca odbył się 
eapstrzyk, który udał się nad Czarna 
Przemszy, gdzla po przemów\ i i u p. Vi. 
Bronikowskiego zapalono sobótkę i pu
vzczano wianki.

W dniu 29 czerwca odbyło się urn 
czyste nabożeństwo, poczem pochód u-
dał się nad Czarną Przemszę, gdz'e 
odbyło się poświęceni’, wody.

Na zakończenie odczytane zostały 
przez przewodniczącego komitetu p. 
dra Gawlika rezolucje, podpisywane 
później p r z e z  ludność, związki i  s.ow.i 
r z Y S z e n i a .  O godz. 12 odbyło się nadzwy 
azajne p o s i e d z e n i e  rady gminnej z  pow 
rięciem odnośnycli rezolucyj, które z 
Innemi w l i c z b ; e  1 0 - d U  zosta y prze 
siane s z t a f e t ą  do skrzynki zbiorowej w 
Zawierciu.

Popołudniu w domu ludowym odty 
la się akademia, przemówienia wypło 
gili: dr. Gawlik, p. St. niańka i p. Wo 
hanka. Wieczorem odbyła się zabawa

Dochody komitetu, za sprowadzono 
sztandarki, znaczki i nalepki 120 zł., z 
kwesty woreczkowej 56 zł. i czysty zysk 
zabawy 100 zł., razem 278 zł.

Szczególnie przyczynili się do powo 
dzenia uroczystości ,,Święta Morza w 
Siewierzu: dr. St. Gawlik z żoną. ks. 
Wagner, kapitan - emeryt W. Wohanka 
p. Jan Nowak, wice • przewodniczący 
komitetu p. Józef Majiheretyk, komen 
dant straży pożarnej p. Jan Iroczyu- 
t.ki. Fr. Dobrek i zarządy zw. pr. ot. 
kob. i kola gospodyń.

W ZĄBKOWICACH.
Święto morza w Ząbkowicach było 

patrjotyezną manifestacją społeczeń­
stwa Ząbkowic, oraz, sąsiednich wiosek. 
Bielowizny, Starosiedla i Wygiełzowa. 
Uroczystości odbyły się śei»le według 
zgóry opracowanego programu 28 czer 
wca o g. 8 wiecz zorganizowany przed 
dworcem kolejowym olbrzymi pochód, 
przy dźwękach orkiestry kole:cwej wy 
ruszył na wzgórze obok reiJtizy strażac 
kiej, a następnie do pobliski, j. położo­
nej u podnoża tego wzgórza rzeki Trze 
byczki. Prezes p. Kowarski z ustawio­
nej nad rzeką trybuny powit"! organi­
zacje i zgromadzoną publiczność

Ó godz. 9 wiecz. na najwyższem 
wzgórzu obok swurńwnika p Gibułki 
zapłonął olbrzymi stos. ehóty nnejseo

we pod batutą p. Fiłusa odśpiewały 
szereg pieśni.

W dniu 29 czerwca odbyło isę nabo­
żeństwo, okolicznościowe kazanie wy. 
głosił ks. Rubik z Sosnowca. Po nabo­
żeństwie pochód wyruszył nad rzekę, 
poczem po poświęceniu wody wygłosili 
przemówienia: ks. Rubik i p. Pawe­
lec, a następnie uchwalono rezolucję, 
którą wysłano do Będzina

Wieczorem odbyła się akademja w 
domu ludowym. Akademję zagaił p. 
Kowarski, poczem przemówienie wygło 
sił p. Pawelec.

Następnie wygłoszone zos.aly dekla 
macje .odegrano jednoaktówkę, chóry 
kościelne odśpiewały szereg nieśni pod 
czas antraktów koncertował kwartet 
smyczkowy i orkiestra kolejowa.
W STRZEMIESZYCACH WIELKICH

W dniu 28 ub. m. o godz. 8 wiecz. 
przeszedł ulicami Strzemieszyc cap­
strzyk na czele z orkiestrami fabryki 
„Strem“ i kolejowej, zdążając na wzgó 
rza okoliczne, gdzie przygotowano so 
bótkę. Punktualnie o godz. 9-ej wierz, 
zapalono sobótkę i przy blaskach ol­
brzymiego ogniska, wygłoszono kilka 
przemówień o morzu, u także orkiestra 
wykonała kilka pieśni. Na szczególne 
wyróżnienie zasługuje przemówienie 
ucznia gimnazjum Staszyca p. M aki1-, 
czyńskiego. który w przemówieniu 
swem trafił wprost do duszy słuchaczy 
zgromadzonych w ilości ponad 5009 o. 
sób. Należy również podkreślć z uzna­
niem takt pięknej dekoracji stawu bę­
dącego własnością kolejarza p. Pasz 
kowskiego, który własnym sumptem 
barwnie przystroił i iluminował staw.

W dniu 29 czerwca br. społeczeń­
stwo Strzemieszyc wraz z miejsoowemi 
organizacjami, z miejsca zbiórki z 
przed dworca kolei Radomskiej, wyru 
szyło na uroczyste nabożeństw o do ko. 
ścioła. Po nabożeństwie nastąpił po­
wrót przed dworzec, gdzie gorąco prze 
mówił do zebranych p. inż. Berbeckl 
i p. Makarczyński, junjor. P odczyta 
niu i przyjęciu rezolucji zgromadzenie 
zostało rozwiązane.

W SŁAWKOWIE.
Przed wieczorem 28 czerwca na 

brzeg Białej Przemszy rzęsiście oświet 
lonej lampami elektryeznemi o różnych 
kolorach, od mostu przy szosie aż Jo 
budynku walcowni, przybył olbrzymi 
pochód z orkiestrą na czele. W pocho­
dzie brały udział wszystkie organizacje 
zuajdująae się na terenie Sławkowa.

Przy dźwiękach orkiestry ludność 
puszczała wianki na fale rzeki, po któ 
rej uwijały się li czuj kajaki, przybra 
ne kwieciem i zielenią. Puszczano rów­
nież nad wodą ognie sztuczne.

Obok rzeki na Wysokiem wzgórzu roz 
niecono ogień — wici.

29 ub. m. z przed kościoła, po sumie, 
wyruszył nad brzeg Przemszy duży p-< 
chód z dwoma orkiestrami ua izelc(stra 
ży ze Sławkowa i Okradzionowa). Pięk 
ue przemówienie o znaczeniu morza d'.a 
Polski wygłosił naczelny kapelan nar. 
cerzy, ks. Luzar w Warszawy, będący 
chwilowo w obozie harcerskim w okoli 
cy Sławkowa, Po nim przemawiał p. 
Nowakowski, zawiadowca st. S ław ki./ 
poczom chór kościolny pod batutą p. 
Sta worry ńsk i ego odśpiewał dwie pieśni 
o morzu.

Z kolei pochód ruszył na rynek, 
gdzie z balkonu budynku gminnego 
przemawiali: pp. kpt. rezerwy Iwanow 
ski i miejscowy nauczyciel p. Raj.

Na zakończenie uroczystości odczyta 
no ślubowanie i odśpiewano hymn.

W ŻYCHCICACH
Dnia 28 czerwca o godz. 20 wyruszył 

capstrzyk na czele z orkiestrą i przy­
był na górze w Żychcieach, gdzie był 
ułożony stos drzewa Symbolicznego 
podpalenia „wici“ — w obecności kilku 
set osób z 4 stron' dokonały cz'oukinie 
„Świetlicy*1 przy ognisku oświaty po- 
sza i ze stów. młod. poi. żeń, a rozpalę 
nia w imieniu komitetu obchodu p. 
Furmanek.

Dnia 29 czerwca organizacje na cze 
le z orkiestrą udały się do miej-cowe 
go kościoła na nabożeństwo, poczem 
wszyscy udali się nad Brynicę.

Nad Brynicą ks. proboszcz J Pile 
poświęcił wodę i piasek przywieziony z
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3 : 0  (O: O).
M ecz rniędzygrupowy w S o sn o w cu .

W dniu wczorajszym mistrz Zaglę 
bia „Unja“ (Sosnowiec) poraź pierwszy 
w rozgrywkach o mistrzostwo okręgu, 
wystąpiła na własnem boisku w spot 
kaniu z „Yictorją11 z Częstochowy.

Mecz wzbudził wielkie zainteresowa 
nie i zgromadził na boisku przesz, o 
3.000 widzów.

Przebieg zawodów przedstawia się 
następująco: . .

Grę 1’ozpoczęła ., Victor ja , ale juz 
po kilku minutach widać silną przewa­
gę „TJnji". ,

Gospodarze przebywają prawie nez 
przerwy na boisku ,Victorji“ i częste 
zagrażają bramce gości.

„Pech11 jednak prześladuje „unję . 
gdyż mimo kilku pięknych pozycyj nie 
zdołali gospodarze zdobyć prowadzenia

Gra toczy się ostra i sęlzia często 
interwet.juje gwizdkiem.

Do połowy wynik 0r0.
Po przerwie „Victorja przestaje 

istnieć na boisku, rzadkie w/pady ata 
ku gości likwiduje odrazu dosronala o- 
brona gospodarzy. Kopała i Miernik 
którzy grali b. ofiarnie.

Atak ..Unji11 który szwankował w 
pierwszej połowie, obecnie stanął na 
wysokości zadania.

Gospodarze wykorzystują zamiesza 
nie podbramkowe i Sobieehard strzela 
pierwszego goala.

Następnie atak Unji marnuje kiłka 
dobrych piłek. Dopiero rzut karny dla 
Unji zamienia w drugą bramkę Gwóźli

Po stracie drugiego goala goście za 
tzynają grać brutalnie, na ceem .na i 
bardziej ucierpiał kopnięty umyśl*:® 
przez jednego z graczy „Victorji“ So- 
biechard.

Na kilka minut przed końcem gry 
Muszyński ustala wynik meczu 3:0 :lla 
Unji.

Zwycięstwo „Unji1 nad „Victorją‘ 
jest zupełnie zasłużone.

Tylko doskonałemu bramkarzowi 
„Victorja“ zawdzięcza, że nie wyjeoha 
ła z Sosnowca z większą przegraną.

Drużyna „Unji1- grała dobrze we 
wszystkich liiijach. Za często jednak 
atak gra „główkę11, przez co marnuje 
się wiele dobrych podań.

Sędziował p. Seidner z Krakowa, 
słabo.

Jako przedmecz odbyło się spotka­
nie Unja II — Kiueretn 3:S (2:1).

KflTOLZABIIA
robactwo, ow ady

Gdyni, który, jako symbol łączności * 
polskiem morzem, został wsypany vr, 
nurty Brynicy.

Następnie odbyła się akademja któ 
rą zagaił prezes komitetu obchodu świę 
ta morza. p. St. Hryniewicz.

Po przyjęciu rezolucji i odśpiewaniu 
Roty p. K. Bac-ia w pięknych słowach 
do zebranych z apelem i pochód roz­
wiązał.

Rezoluoję do urny w Będzinie od wio 
zła z Żychcic specjalna sztafeta moto­
cyklowa.

O g. 17 nastąpiło spotkanie się trzech 
licznych pochodów orgauizaeyj i lud­
ności z Żychcic, z Wojkowic Komor, 
nych i Dąbrówki Wielkiej z Gór Śląs­
ka

W ItŃCZYCACH
Święto Morza w Pińczycąch obcho­

dzono bardzo uroczyście. W dniu 28 
wieczorem odbvł się capstrzyk Cały 
orszak wyruszył przy dźwiękach orkie 
stry x>oza wies. gdzie na wzgórzu był 
przygotowany wielki stos. Do zebra­
nych przemówit przewodniczący korni, 
te tu, p. Adolf ITetmańezyk i /.spalił so­
bótkę.

W dniu święta po uroczystej mszy 
odprawionej przez proboszcza ks. L. 
Klepaczewskiego, pochód przybył ua 
plac szkolny, gdzie przemów'! p. Kon­
stanty Nawara, a dzieci szko-oc wygło­
siły okolicznościowe wiersze następnie 
p. Adolf Iletmańczyk odczynił rezolu­
cję, która została przez umestników 
podpisana.

Po południu odbyła się zatawa lu­
dowa, wieczorem na pobliskim sławie 
puszczano wianki.

W WYSOKIEJ.
Święto Morza w osadzie fabrycznej 

„Wysoka11 było obchodzone r.a-ler uro­
czyście.

Dnia 28 czerwca o godz. .’t ej zebra­
ła się cała ludność osądy oręjs .pęhU* 
skich wsi w ilości około 3.l0b i wszy­
stkie organizacje nad pięknie udekoro 
wanym stawem.

W uroczystości wzięły udział wła­
dze powiatowa ze starostą Konopac­
kim na czele oraz zaproszeni goście.

Do zebranych przemówił w gorą­
cych słowach dyrektor Artur Brzo­
zowski. Następuie przemawiali: pp Ko 
zaryn oraz wójt gminy Majewski, po. 
czem odczytane zostały rezolucje któ­
re w liczbie 12 wpłynęły do komitetu. 
Następnie prze dźwiękach ork;cstry 
zapłonęła na najwyższym szczycie po­
nad stawem sobótka, zapalona przez 
starostę Konopackiego.

Dnia następnego odbyła się msza 
połowa, a następnie pochód ruszył do 
stawu, gdzie odbyła się uroczystość po 
święcenia wody, poczem odbyła się a- 
kademja poświęccma zagadnieniu pol­
skiego morza przy jednoczesnem wy­
świetleniu filrau ilustrującego nasze 
polskie wybrzeże Po południu zaś od 
była się zabawa w miejscowym parku.

WE WŁODOWICACH.

Wieczorem dnia 28 czerwca odbyt 
się capstrzyk. Pochód udał się na po­
bliskie wzgórze, gdzie po przemowie, 
niu przez p. S. Kułacha zapa ono stos.

Następnie pochód udał się do pro­
wizorycznego zbiornika wo ty. gdzio 
puszczono wianki.

Nazajutrz po wysłuchaniu mszy św. 
utworzył się pochód ,który udał się na 
rynek, gdzie p Lis wygłosił mowę i 
uchwalono rezolucję. Dzieci szkolne 
popisywały się deklamacjami śpiewa­
mi i ćw. gimnastycznemu

W PORAJU
Wieczorem 28 czerwca odbył się 

capstrzyk, który ulicami Poraja udał 
się nad Wartę, gdzie puszczano wiau. 
ki, następnie rozpalono sobńtkę Przy 
rozpalonej sobótce wygłosił przemó­
wienie p. Stanisław Pięta.

Następnie pochód powrócił do Po­
raja, gdzie nastąpiło rozwiązanie po­
chodu.

W dniu 29 czerwca po nabożeńst wie 
odbyła się akademja w sali ftraiackiej 
gdzie uchwalono rezolucje.
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i WYCHOWANIE FIZYCZNE

HAKOAH (Będzin) — REPRE­
ZENTACJA RADOMSKA 

2:0 (0:0).
RA DO M SK O , 2. 7. (wł.) W Iniu 

dzisiejszym  H akoali (Będzin) ro ­
zegrał mecz z rep rezen tacją  Radom 
eka zwyciężając w slosunku 2:0.

B ram ki strzelili: Goltenberg z 
karnego i Rożen.

W ynik  uzyskany przez drużynę 
będzińską je s t zaszczytny, gdyż re 
prezentacja  Radom ska pokonała re 
prezentację Częstochowy 4:0,

Sędziował dobrze p. Horowiez z 
Częstochowy.

— •—:0: 1 i i»sj
O SPADEK  DO KL. B.

W tegorocznych mistrzostwach „A" 
klasy w Zagłębiu, rozgrywanych w 
dwucb grupach, ostatnie miejsca w ta 
boli zajęły druż. „Ruch” i „Makabi“.

W dniu 16 i 23 bin. drużyny te roze­
grają dwa spotkania,' które zadecydu­
ją o spadku do ki. „B”.

Gdyby dzień 16 bm. byl zajęty na 
rozgrywką na rzecz okrąg u pierwsze 
spotkanie tych drużyn odbyłoby oie 
15 bm.

 ;0 ;____
SPOTKANIA TOWARZYSKIE.

AK S Nlwka -  .,09“ M ysłow ic 1:111:0)
W Modrzeiov.de ,.0h'‘ Mysłowice zwy 

ciężyła A.K.8. Niwka 4:1.
Sądzia p. Trzyndler, dobry,
Prz-Mirriecz rezerw S’l  dla ,09“ Mysio 

wice. Sędziowało dwucb sędziów: Ma. 
gier i Perła, obaj skanda^znre.

O MISTRZOSTWO K L B.
DĄBROWĄ -  BRYNICA M  (1:1).
W Dąbrowie ,Dąbrowa“ po zacięte) 

walce zwyciężyła Brynicę 2:1.
Bramki strzelili Zaburda i świetny  

Skarbą.
Prżedmecz rezerw' 2:1 dla Brynicy.
Przed meczem odbyło się wręczenie 

kwiatów graczowi Dąbrowy Pzialacho. 
wi, który obchodził w dniu w zorajszym 
dziesieeiółeeie gry w barwach klubo
r * > M h ' T f . n p r  \  - i  i / t '  *avr . - 1f v  \ n o n -

C K .  S. -  POLICYJNY 6:1 (4:1).
W Czeladzi CKS. pol-oiia! K. Si Pol i 

cyjny 6:1. Przedmecz 5 0 dla CKS.
SOLVAY — ZAGŁĘBIE 2:2.

Solvay zremisował z Zagłębiem 2:2. 
PŁOMIEŃ — A R4A 4:0

Sędzia przerwał zawody z powodu 
zdekompletowania drużyny Arii".

NOWA DRUŻYNA PIŁK ARSK A W 
STRZEMIESZYCACH WIELKICH,
Zarząd związku rezerwistów zwołał 

nadzwyczajne zebranie członków zarzą 
du w celu rozpoczęcia pracy .Ta nowo- 
zorganizowanej drużyny piłki nożnej. 
N a zebranie przybyło około 80 człon, 
ków którzy jednogłośnie przystąpili do 
sekcji wychowania fizycznego.

Zarząd wyznaczył ez swej strony 
8 członków opiekunów i z drugiej stro 
ny 8 opiekunów pp.: Gierek, Gondek i 
Torbus, pp.: St, Nowakowski, St, Budny 
i  St. Zobek. ,

Postanowiono zw róćć się do koraite 
tu PW  i W F w celu przyjęcia zgło *zf|  
nej drużyny i do podo kręgu piłki noż. 
nej do zalegalizowania.

B B n f l H n HWWm
K ł N O

mmi
dawniej 

linc-Taatr .Udziałowy”

D ZIŚ PREM JERA

T i n  Zanki W ś
w ro lach  ty tu łow ych Dewie Loterry i Elisse Landa 

N ad program  K om edja ł T y godn ik  Foxa

Ceny biletów od 25 groszy

Kmo-Teatr
pjjLACE

Od piątku 39 czerwca 1983 r, i dni następne, 
Ulnbieniea puhliezno śei, rozkoszne ANNY  

ONDRA
5 najwytworniejszy mężczyzna IWAN PETROWICZ 

w przepięknej operetce p. t

ZEMSTA
N I E T O P E R Z A

Reżyserja; Karol Lamac.
Uwaaal W sezonie letnim sprzedawane będą w dnie powszednie 
do godz. 630, a. w niedzielę i święta do godziny 5 bilety po 25 ar.

„Szwajcarskie Gorzrkłe 
Zioła" (z marką Ko.
jut) są stosowane orzy 
chorobach żołądka, ki­
szek, obstrukcji i ka. 
mieni żółeiowych.

„atwajcarskie Gorzkie Zioła”
są naturalnym łagodnym środ­
kiem przyczyszezająeym, ułatwia­
jącym funkcjo organów trawienia 
i działającym przeciwko otyłości.

K IN O

EDEN
SOSNOWIEC 
Dęblińśka 4 

tel. 10-95.

Ceny miejsc od 25 |r .
BORIS KARLOFF

znany  potw ór z „F rankenste ina"  w  na jb ard z ie j osobli­
wym  film ie p. t,

DZIWNY DOM
Wkrótce DEMON WIELKIEGO MIASTA,

S w ęd zen ie  ciała oraz w sze lk iego  
rodzaiu wyr: ały skórne usuw a

KREM LAIN-&GE
z ttoputkiem

est to idealny n ie szk o d liw y  k o ; 
smetyk, u su w ający  w a d y  naskór­
ka tak u dorosłych, jak i u dzieci  

Mj. Spr. W ewn. Nr- 345(4

DROBNE OGŁOSZENIA

POSADY i PRACE

Zgubione dokumenty 
po-4 grosze ża 1 wyraz.

SALUS ZYGMUNT zgubił to wód oso- 
bis.y, wydany przez m ag^trat So. 
snowca.________
STYPA FRANCISZEK zgubił książkę 
wojskową, wydaną przez.P- K U Hę
dzin. _______________
UNIEWAŻNIAM, zgubioną książeczką 
wojskową wydaną przez P. K U. Sośn i 
wiec. Lewenberg Joremjasz, oraz książ 
kę kasy chorych w Sosnowcu.

Przeciw obstrukcji, homoro dom, za 
burzeniom w żołądku i kiszkach, zastoi’ 
nie w wą.robie i śledzionie, PÓ’om krzy 
ża ,zaleca się picie natura ti ej wody
gorzkiej „Franciszka — Józefa" kilka 
razy dziennie. Zalecana prze?, lekarzy, i

JÓZEF RYBIŃSKI unieważnia skra. 
dziony dowód kolejowy i  knitę lekar­
ską, wydane przez Dyrekcję P. K. P. 
Radom,
ICEK Szczekocki SosLowite, M ała­
chowskiego 2-c zgubił dowód osobisty
i książkę wojskową wydane w Sosnow 
cu i różne inne dokumenty. T.askawego 
znalazcę proszę o zwrot za wynagrodzę 
niem.

Róż ne

LECZNICA chorób wenerycznych i 
skórnych. Sosnowiec, Sienkiewicza 17a 
W izyta 5 zł.

w
Ogłaszajcie się 

,E x  presie Zagłębia**.

■ I I

Umarli wstają z grobu...
. J f a t  1 1 POWIPZSć. i 24

.sie f  otrzebu jemy doJLwnć. że 
m yślą zwracał się również do Ga- 
hrjeli, której odbite w wyobraźni po 
wabńe oblicze zdawało się do niego 
uśmiechać, o niej też m ar żyr. gdy
sen skleił mu powieki.

G ilbert obudził go nazaju trz 
wczesnym rankiem.

— W staw aj przyjacielu - -  rzekł 
mu — przyjdź do me,jej ptacowni.

W pół godziny później Rani u- 
brany, wchodził do labor?torjum .
Doktór uścisnął dłoń jego

— Ozv dobrze spałeś; — zagad-
nął.

— Spałem  dobrze o ile na to po­
zwalały doznane wrażenia

— Dziś jesteś spokojniejszym ?
— Zupełnie spokojnym.
— Za chwilę pojedziemy na dwo 

rzec kolejowy W czoraj , apomnia- 
łem zapytać cię o rzecz ważną.; czy 
nie potrzebujesz pieniędzy

—: Nie, panie doktorze; mam fun 
dusz, dostateczny.

— Nie zapominaj, że posiadam  
znaczny m ajątek, że w każde i chwi­
li gotów jestem przyjść ci z pomocą 
w razie potrzeby.

— Dziękuję panu i szczerze

wdzięczny pozostanę dla niego na- 
zawsze.

— Idźm y; przed kratą  czeka na 
nas powóz.

1 owarzyszj ły im A gra i Nello, 
dzieląc pieszczoty między swego pa­
na i Raula.

— Jesteś jedyną osobą, z którą 
moje psy zaprzyjaźniły  się od pierw  
szej chwili spotkania Pozyskałeś ży 
czliwośc wszystkich mieszkańców 
tego domu.

Doktór i pan de Challins przyby 
li wcześnie do Paryża.

— Rozstaniemy się tum j—rzekł 
w uj do siostrzeńca, wyszedłszy z 
wagonu. Pam iętaj o danych ci zle­
ceniach powiadom mnie > miejscu 
twego czasowego zam ieszkana a na 
trafiw szy choćby na najm niejszej 
wagi ślad jak i wezwij mnie telegra­
mem, łub przyjedź do M ortf intąjpę.

— Może pan na mie rachować.
— Rachuję też tem wiecej'V ;; że 

działasz we własynm interesie ■
Pożegnawszy się uściskiem dło­

ni, G ilbert i pan de Challins odeszli 
każdy w swoją stm nę.

Rauiowi najpiln iej był . widzieć 
sie z Gabriela W  tvm  celu należało

podążyć do m argrabiny de Bjennes.
W skutek aresztow ania swego, a 

więcej jeszcze w następstw ie uczy­
nionego matce i córce zwierzenia, 
przygotowany był na chłodne ze stro 
ny  tych pań przyjęcie, chętnie jed­
nak zniósłby każdą przykrość, aby 
tylko mieć możność zam ienienia 
słów kilku z Tiabrjelą. Gdvby na­
wet ta  ostatnia uznała go winnym, 
obecność jego obok drogie,; dziew­
czyny oczyściłaby R aula z zarzutu i 
że go kocha zawsze, że uczuciem 
wyczytałby w je j pięknych oczach, 
swojem radaby mu nagród dć zno­
szone niespraw iedliw ie cierpienia. 
Młody człowiek spojrzał na zega­
rek.

— Nie mogę nachodzić pani de 
B rennes o tak  wczesnej porze — po­
myślał. — Czekając chwili na to 
właściwej, pójdę szukać mieszkania 
na ulicy zamieszkiwanej p r/ez  Gabr 
jelę... Będę tym  sposobem bliżej uko 
ehanej kobie+y.

Zaczął więc czynić p-oszukima­
nia lokalu. Niebawem na ulicy Sw. 
^mninika w ynajął parę pokoi na do 

le, zapłacił miesięczną należność 
zgóry i oświadczył gospodarzowi, że 
sprowadzi" się wieczorem. . ,

Załatwiwszy ■ tjo, spojrzał znowu 
na zegarek i nsądteił że m V ł -.dwa­
żyć się już na złożenie wizyly

Z sercem silnie bijącem zadzwo­
ni) drżąca ręką do drzwi mieszkania 
pani de ' Brennes. ; ' ,

i — Czy można się widzie* z panią 
m argrabiną? — zapytał odźwierne­
go-

— Sądzę, że pani przyjm ie pana* 
wicehrabiego — odparł zagadniony,-

W przedpokoju Raul powtórzyli 
pytanie swoje lokajowi.

— Pani m argrabina w salonie— ; 
rzekł shj.o-a

Zaanansuj mnie. f
— P an  wicehrabia de Cbalłins.'- 

Pani de Brennes w ypuś oia z rak
trzym aną gazetę. Leonida odwróci 
a ? VWO. j i

Obydwie jakby skam ie\.ał> ze 
zdumienia.

— Rozumiem zdziwień*'- pań... 
zadajecie sobie niew ątpliw ie w du­
chu pytanie, jakim sposobem odzv- j 
skałem wolność, skoro mi więzio- \ 
no pod zarzutem straszne: zbrodnj |

M argrabina wpręace zapanowa’a | 
nad sobą. Gn:ew zastąpił 'd  im ierie. |

— Jesteśm y rzoczywP -ie I- i
wionę zuchwalstwem pa *&- ' 1,1 no­
wi odziała z pogardą — odprawię i 
bezwłocznie służącego który oimie- i 
lił się wpuścić go tu taj. j

Raul słysząc te znieważające wy •’ 
razy. zbladł '-'m:ertelnie-

— Słowa pani okrutne i niesnra- : 
wiedli we — idpowiedzia! —" CWż ;s 
jesteśm y koniecznie wy-dępnymi ; 
dlatego, że nas oskarżają? Czyż u- j 
ważacie mnie za mordercę ’ j

— Nie potrzebuję wydawać są­
du o panu, jak również nie chcę sły­
szeć ,dla iakwb p  orodów tu nryv- , 
chodzisz. Proszę tylko, by* stąd wv , 
szedł ezempręrGęj — oświadczyła * 
pani de Brennes

d. c. o

Wydawca: Helena Monsiorska. Druk. Ezores Zagłębia** Synow iec. Teatralna 1. tel. 4-94. Redaktor odp.: Józef OskóLkl


